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Ludn 


Walka wyborcza z każdym dniem 
zbliżającym nas do 4 marca staje się 
coraz naimiętnicjsza, powodując podnie- 
cenie szerokich mas ludności. Walka ta 
jak to już pisaliśmy poprzednio miast 
być skierowana ze strony obozu pol- 
skiego narodowo-katolickiego na na- 
szych wrogów — Niemców jak i szkod- 
iików naszej Sprawy socjalistów, 
toczy się prawie wyłącznie w łonie sa- 
mego tego obozu. Fakt ten niewątpli- 
wie szkodliwy — jednak trudno mu dziś 
przeszkodzić. 

Przypatrzmyż się jednak jak agi- 
tują wrogowie obozu katolicko-narodo- 
wego. Niemcy działają, iak wiemy, 
w ukryciu, oraz za pośrednictwem pra- 
sy — siejąc niezadowolenie, a często 
przekupując mniej uświadomione jed- 
nostki. Socjaliści natomiast chcą od- 
wrócić uwagę robotników od niezrozu- 
miałego sojuszu z socjalistami niemicc- 
kimi, którzy, jak wiadomo, prowadzą 
wobec robotników polskich grę nicucz- 
сіма. Тат bowiem gdzie Р. Р. 5. jest 
słaba, jak па Pomorzu і w Poznań- 
skiem, socjaliści niemieccy poszli razem 
z nacjonalistami niemieckimi, wrogami 
polskości. Tu zaś, gdzie są słabi i nie 
byliby zdolni sami przeprowadzić po- 
sła, uczepili się P. P. S., wysuwając ha- 
sła solidarności proletariatu. Dlaczego 
ta solidarność nie obowiązuje ich na Po- 
morzu, to pozostanie tajemnicą ich po- 
lekożerczych nastrojów. Socjaliści tu- 
tcjsi w-gazetach swych i ulotkach po- 
wtarzają stare frazesy na temat soli- 
darności klasy pracującej itp. Żadnego 
konkretnego programu піс umieją po- 
Siawić. 

Różne partie komunistyczne, które 
wystawiły na Śląsku aż 5 list, prześci- 


przyrzekając wszystkim rozkosze raju 
bolszewickiego. Ale hidność, znając do- 
brze, jak ten raj wygląda, nie wiele so- 
bie robi z ich agitacji. Do tego wszyst- 
kiego u komunistów dołącza się walka 
7 państwem, które oni pragną znisz- 
czyć. 

Agitacja socjalistów i komunistów 
spekuluje na naiwność i niezadowolenie 
ludności. Nawćt jeżeli im się uda prze- 
prowadzić jakiegoś posła, będą zawsze 
tak słabi w Scimie, że nie potrafią żad- 
nej z obiecanek urzeczywistnić. 

Niemcy. znów dysponując znacziic- 
ini funduszami agitują nie na wiecach, 
lie prowadząc agitacji jawnej — dzia- 
łając z cicha i przewrotnie. Licząc nai- 
widoczniej na głupotę, naiwność pew- 
nej części naszego ludu, winni się jed- 
пак tem sparzyć. Najulubięńszym ich 
Środkiem jest przekupstwo uprawiane 
pod formą różnych darów miłosiernycii. 
Fzucając masami pieniądze, pragną 
w teu sposób pozyskać głosy polskie. 
Czasami próbują zdobywać naiwne ko- 
biety i młodzież, przez urządzanie za- 
baw, tańców i przyjęć. 

Zapytajmy jednak, co oni ойагија 
wzamian ludowi śląskiemu. Pracować 
w Sejmie dla dobra tego ludu nie bę- 
dą, bo to sprzeciwia się ich własnym 
interesom. Przeciwnie, będą w Sejmie 
starali się nie dopuścić do poprawy sto- 
sunków materjalnych ludu, ponieważ 
mogą budować swe nadzieje tylko na 
niezadowoleniu ludności. Ci więc, któ- 
rzyby oddali głosy na Niemców, kuliby 
broń na siebie samych, gdyż popiera- 
liby swoich wrogów. 

To też wszyscy Polacy na Śląsku, 

| cała ludność naszego Województwa 


| gają się z socjalistami w demagogji, 


si 


iskie. 


pragnąca dobra kraju jak i swego włas- 
nego winna w dniu 4. i 11. marca wy- 
brać jedną z dwóch list polskich i na 
nią tylko głosować. Nie dajmy posłu- 
chu podłym podszeptom niemieckim, 
oraz obłudnej agitacji socjalistów i ko- 
niunistów głosujmy tylko na listy szcze- 
rze polskie. 

Ludność naszego powiatu pszczyń- 
skiego, a w szczególności Mikołowa 
i okolicy szczerze katolicka i narodowa 
musi sobie uświadomić ważność chwili 
w której żyjemy zdobywając się na 
gremjialny udział w wyborach. Do urn 
wyborczych muszą się stawić wszyscy, 
nikogo nie może zabraknąć. Dzień wy- 
borów do Scjmu i Senatu musi się stać 
dniem zwycięstwa żywiołu polskiezo 
w naszym okręgu wyborczym. 

W poprzednim numerze podaliśmy 
nazwiska kandydatów na posłów i se- 
natorów z obu list polskich kandyduią- 
cych z naszego okręgu, dziś podajenty 
numery tych list, które trzeba oddać 
w dniu wyborów chcąc na jedną z nich 
głosować. Śląski Blok Katolicko-Luda- 
wy (czołowi kandydaci pos. Wojciech 
Korfanty, ks. Kanonik Brandys z Mi- 
chałkowic i b. starosta Lerch) ma nu- 
mer 38. A Bezpartyjny Blok Współpra- 
cy z rządem (czołowy kandydat ks. 
Londzin z Cieszyna) ma numer 1. 

Tak więc w dniu wyborów do Sej- 
mu 4. marca każdy obywatel mający 
prawo głosowania musi oddać do urny 
wyborczej w lokalu swego obwodu gło- 
scwania kartkę z jednym wyżej poda- 
nych numerów. s 

Pracujmy więc wszyscy nad tym 
aby dzień tak ważny dla przyszłości 
naszego państwa, jak równicż i nas 
wszystkich, wypadł najlepiej. 
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Jak wiadomo zostały 
Z Ni мпсаті znów rokowania o traktat 
lLandłowy polsko-niemiecki. Rokowa- 
nia te ciągnące się od paru lat przerwa- 
nc wojną celną — napotykały ciągle 
па przeszkody ze strony Niemców nic- 
tylko gospodarcze ale i polityczne. 

Obecnie w związku z nowym roz- 
poczęciem rokowań zabrały głos pol- 
skie związki rolnicze zwracając się 
z mentorjałem w tej sprawie do mini- 
Stra rolnictwa. Pisząc, iż ralnictwo 
polskie jest stanowczo przeciwne za- 
warciu umowy handlowci z Niemcami 
oile umowa ta nie będzie dawała na- 
lcżytego zadośćuczynienia uprawnio- 
пуш postulatom rolnictwa polskiego. 
Na co p. minister Niezabytowski odpo- 
wiedział, iż bez umożliwienia wywozu 
polskich artykułów rolniczych do Nie- 
miec, traktat handlowy nie leży ze stro- 
ny polskiej w niczyim interesie. 

Slusznie! Traktat handlowy z Niem- 
cami może być tylko traktowany pod 
kątem interesu gospodarczego, żadne 
inne względy nie mogą o nim decydo- 
wać. Stanowisko takie tembardziej 
jest słuszne, że Niemcy zachowują się 
w stosunku do Polski nielojalnie i wro- 
go. Niemcy otwarcie propagują u sic- 
bie idcię odwetu w stosunku do Polski 
a na terenie międzynarodowym stale 
i systematycznie kwestjonują nasze 
prawa do Śląska, Pomorza i wybrzeży 
bałtyckich. 

Wszak dwa tygodnie temu poseł 
Reinhaben, drugi po Stresemannie lea- 
der „Niemieckiej Partji Ludowci*, 
oświadczył, że „Niemiecka Partja Lu- 
dowa“ dąży do rewizji granic polskich. 
Podobne oświadczenie przywódcy rzą- 
dowego stronnictwa w chwili, gdy 
w Warszawie rokuje delegacia nic- 
miccka z Polską o traktat handlowy, 
jest skandalem. 

Buta niemiccka w stosunku do Pol- 
ski jest bezprzykładna, to też naprawdę 
nie rozumiemy naszych sfer oficjalnych, 
które te wszystkie prowokacje niemiec- 
kie przemilczają. Przecież po takich 
mowach w parlamencie niemieckim, je- 
dyną odpowiedzią powinno być danie 
do zrozumienia posłowi niemieckiemu 
w Warszawie, że obecność delegacji 
niemieckiej w Warszawie jest zbędna... 

Niestety, nasze sfery oficjalne od 
poczatku zastosowały inną taktykę 
w stosunku do Niemiec. Jest to droga 
ustępstw. Likwidacja dóbr niemieckich 
na zachodnich ziemiach polskich została 


wstrzymana. Zawarto układ drzewny 


wznowione | 


z Niemcami, który w rezultacie może 
tylko doprowadzić do wyniszczenia la- 
sów w Polsce. 

Po co ta droga ustępstw? Czy 
Folsce tak się śpieszy do traktatu han- 
dlowego z Niemcami?! Przecież każ- 
dy Polak, nieobcznany nawet dobrze 
z zagadnieniami gospodarczemii, wie, 
Że po zawarciu traktatu handlowego 
z Niemcami nasz przemysł chemiczny, 
cicktrotechniezny, maszynowy, a nawet 
tckstylny bardzo silnie odczuje konku- 
rencję niemiccką. | 

Jeśli zaś chodzi o rolnictwo, to na- 
sze bilanse handlowe coraz dokładniej 
wykazują, że пе mamy zbyt wiele 
produktów rolniczych na wywóz. Jc- 
dynie ziemniaki, trzoda chlewna, bydło 
i mięso oraz węgiel, mogą być poważ- 
nemi artykułami wywozowemi do Nie- 
miec. Ale przecież Niemcy nie chcą 
słyszeć o doprowadzeniu tych produk- 
tów na swe rynki! 

Ustępstwa Polski w zakresie likwi- 
dacji dóbr niemieckich tem bardziej są 
niezrozumiałe, że Niemcy akurat obec- 
nie rzuciły dziesiątki milionów na koło- 


nizację nad granicą polską, która ma 
na celu zniweczyć żywioł polski, miesz 
kający w państwie pruskim. и 
to na to, że my powstrzymuiemy pro- 
ccs wzmacniania się żywiołu polskiego 
na naszych ziemiach  zachednich, 
a Niemcy mobilizują wszystkie siły do 
nowego szturmu па nasze granice zas 
chodnie 

Po co więc ciągie usiępstwa na 
rzecz Niemiec? Widzimy bowiem do- 
brze, iż wojna celna wywołana przez 
Niemcy, z myślą і zamiarami zaszko- 
dzenia Polsce, nie przyniosła nam żad- 
nych strat, przeciwnie przyczyniła się 
do rozwoju poszczególnych gałęzi na- 
szego przemysłu — przynosząc nato- 
miast straty samym Niemcom. 

To też dobrze się stało, że nareszcie 
zabrały w tej sprawie głos polskie or- 
ganizacje rolnicze i minister rolnictwa 
Potrzebny jest również w tej sprawie 
trzeźwy głos naszych przedstawicieli 
przemysłu i ministra przemysłu i kan- 

| dlu. Rokowania handlowe z Niemcami 


mogą być tyłko traktowane pod kątem 
interest gospodarczego! 


Ks. Numciusz Marmaggsi 


Nowy reprezentant Ojca Św. w Pelsce. 


Mianowany przez Stolicę Apostol- 
ską Nuncjuszem w =". J. E. Arcy- 
biskup tytularny ks. Franciszek Mar- 
maggi, jako młody kapłan, był profeso- 
rem filozofji prawa па Uniwersytecie 
Papieskim św. Apolinarego w Rzymie. 
Powołany następnie przez Ojca św. do 
Sckretarjatu Stanu pracował dłuższy 
czas w Kongregacii Spraw Nadzwy- 
czajnych. Na tem stanowisku otrzy- 
muje godność Podsekretarza i bierze 
udział w Komisji Kodyfikacyjnej Prawa 
Kima nicznego. 

Zawód dyplomatyczny Msgr. Mar- 
maggi rozpoczął w roku 1902, jako 
Nuncjusz w Bukareszcie, gdzie otacza! 


niezwykle troskliwą opieką wychodź- 
ców polskich przebywających podów- 
czas w Rumunji. W roku 1922 zostaje 
mianowany delegatem nadzwyczajnym, 
celem zorganizowania opieki 1 pomocy 
dla ludności chrześcijańskiej po wojnie 
turecko-greckicj. 

W r. 1923 Msgr. Marmaygi objął 
Nuncjaturę Apostolską w Czechosło- 
wacji, gdzie pozostawał do chwili za- 
targu Rządu Czechosłowackiego ze 
Stolicą Apostolską w sprawie obchodu 
Jana Flussa 

Przybycie nowomianowanego Nun- 
ciusza do Warszawy spodziewane jest 
w dniach naibliższych. 


Diety dia kocnisji wyborczych 


jak odbywać się będzie ich wypłata. 


W związku z licznemi wątpliwościa- 
mi powstałemi po ogłoszeniu okólnika 
р ministra Spraw wewnętrznych, 
w sprawie diet dla członków komisyj 
wybarczyc! ze strony najbardziej mia- 
redajncj dowiadujciny się, iż przy wy- 


płacie omawianych diet stosowana be- 
dzie procedura następująca: 

Wszystkie osoby, mogące udowod- 

nić dotkliwy uszczerbek w swych za- 

торкае z racji pracy w komisjach wy- 

| borczych winny wnieść po dniu 11. 
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marca b. r. umotywowane i zaopatrzo- 
ne w odpowiednie zaświadczenia poda- 
nia па tęce przewodniczących komisyi 
chbwodowych. Ci ро poświadczeniu 
owych podań, skierują je za pośrednic- 
twem przewodniczącego komisji okrę- 
gowej do właściwej władzy, która da- 
na osobę mianowała, tj. bądź do władz 
rządowych, bądź do rady miejskici. 
Władze rządowe, względnie rada miej- 
ska dokona wypłat. 


Jeżeli chodzi o podanie przewodni- 
czących obwodów, to potwierdzać je 
będzie przewodniczący komisji okręgo- 
wej. Wypłata diet i zwrot kosztów po- 
dróży uskuteczniona będzie przypusz- 
czalnie przed dniem 1. kwietnia b. r. 


Powyższy komuiikat PAP-a odnosi 
się do Warszawy, uważamy jednak, że 
winien on mieć zastosowanie w całem 

| państwie. 


Kobiety a towary zagraniczne. 


Za przykładem Anglii, która naj- 
wcześniej zaczęła walkę z bezkrytycz- 
nem nabywaniem towarów zagranicz- 
nych, poszła Ameryka. 

Tam propagandę ujęły w swe ręce 
kobicty amerykańskie, które w odzwie 
swej mówią: 

„Z niebywałą koniecznością Ame- 
ryka pożyczyła Europie wielkie sumy 
pieniędzy, które między innemi zostały 
zużyte na cele przemysłowe. Obecnie 
towary zagraniczne produkowane za 
nasze pieniądze w Europie zaczynają 
rapływać do nas w takiej ilości, że za- 
grażają krajowemu przemysłowi. 

Jeżeli pozwolimy zagranicznemu 
przemysłowi zdobyć nasz rynek, to za- 
bijemy własną produkcję. Mężczyżni 


zarabiają, ale kobiety wydają ріепіл- 
dze. I dlatego od kobiet zależy wybór 
towaru. Każda kobiet bogata czy bied- 
na powinna pomagać swej oiczyźnie 
i kupować tylko towary wyproduko- 
wane w Stanach Zjednoczonych”. 

Jeżeli kraj tak zamożny i tak go- 
srtodarczo zdrowo stojący uważa za 
potrzebne bronić się przed zaleweni to- 
warów zagranicznych, to co mówić 
o Polsce, której przemysł bez poparcia 
społeczeństwa nic będzie się mógł roz- 
winąć i wzmocnić. 

Nie należy zapominać o tem bcz 
względu na to, czy się kupuje rzecz za 
grosze, czy za tysiące złotych. 

Kobiety Polskie таја wdzięcziue 
pole pracy — więc do czynu! 
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Kredyty budowlane ku ratami i kredyty przyznawane są 


! 
| 
А | F w miare wpływu tych rat. 
Вайк Gospodarstwa Krojów: о. аа 
| 


W najbliższych miesiącach przewi- 
dywany jest znaczny wzrost wpły- 
wów, które pozwolą na zaspokojenie 
pctrzeb kredytowych budownictwa. 
Rozszerzenie kredytów na cele budow- 
nictwa jest bardzo znaczne, co staje się 
w idoczinem, gdy porównamy rok ubie- 
giy z poprzednim rokiem 1926, kiedy 
bank Gospodarstwa Krajowego wypła- 
cił tylko około 23 miljonów na poczet 
kredytów budowlanych. 


Zwiekszony ruch budowlany w Pols- 
cc zaznaczył się również w znacznem 
powiększeniu pożyczek, udzielanych па 
ten cel przcz Bank Gospodarstwa Kra- 
jowego. W ciągu roku ubiegłego Bank 
udzielii ogółem 2507 pożyczek budo- 
wlanych na sune łączną 106 547 665 zł., 


przyczem wypłaty faktyczne wyniosły 
ALOI SZ 


Przeszło połowę przyznanych przez 
Pank Gospodarstwa Krajowego kredy- 
tów budowlanych została wypłacona 
z państwowego funduszu gospodarcze- 
80, wynoszącego jak wiadomo sto mi- 
lionów. Fundusz ten wpływa do Вап: 


Rada ministrów uchwaliła projekt 
dckretu p. Prezydenta Rzeczypospoli- 
tej, upoważniający ministra skarbu do 
wypuszczenia 4-proc: państwowej pre- 
miowei pożyczki inwestycyjnci do wy- 


sokości 50 milionów złotych w obli- 
gacjach po 100 złotych, opiewających 
na okaziciela. 


Newa ро?ѓустка 


premjowa na inwestycje. 


Pożyczka, zabezpieczona całym ru- 
chomym i nieruchomym majątkiem 
państwowym, spłacona będzie przez 
wyłosowywanie obligacji w ciągu lat 
dziesięciu. . 

Losowanie premii odbywać się bę- 
dzie dwa razy w roku w dniach i. 
kwietnia i I. października. 

W pierwszem losowaniu, które od- 
będzie się w dniu 1. kwietnia 1928 t., 
wylosowana będzie: 1. premia па 
200 000 zł. 10 premji po 10000 złotych 
i 1044 premie po 250 złotych. 


Śląsk posiada go na 1000 łat. 

Gcologowie coraz częściej i coraz 
bardziej stanowczo stwierdzają, że 
ludzkość musi się liczyć z tem, iż 
w stosunkowo bliskim czasie zapasy 
węgła na kuli ziemskiej zostaną wy- 
czerpane doszczętnie. Pociągnie to za 
sobą konieczność szukania nowych źró- 
deł enercji. 

Według obliczeń jednego z wybit- 
inych geoiogów niemieckich, Anglia 
w yckspłoatuje całkowicie swoje kopal- 
nie w przeciągu 350 lat. Dolnośląskie 
kopalnie mają zapas tylko na lat 150. 
Saksonia nie dociągnic nawet jednego 
stulecia. 

Kopalnie Westfalji, Akwizgranu i za- 
głębia Saary wyczerpią się w przecią- 
gu trzystu lat. Tylko kopalnie francu- 
skie i belgijskie wystarczą na około 
700 lat. 

Naijbogatszemi kopalniami węgla na 
kuli ziemskiej sa kopalnie naszego Gór- 
nego Śląska. Te wyczerpią się dopie- 
ro za lat tysiąc. 

Eksploatacja węgla rosyjskiego i a- 
incrykańskicgo nie przekroczy lat stu. 


Kiedy zabraknie węgla? 
| 


(+) Recznica koronacji Oica św. 


W ubicyłą niedzielę z okazji 6. rocz- 
nicy koronacji Ojca św., Piusa XP, ойе 
była się w Rzymie przed południetm 
w kaplicy sekstyriskicj uroczysta msza 
pontyfikalna, w której oprócz Ojca św., 
uczestniczyli kardynałowie, wyższe 
duchowieństwo, korpus dypłomatycz- 
ny iw Rzymie obecny król szwedzki. 
wieżdżąjącemu Papicżowi zgotowano 

· olbrzymią owacię. 


SI A. 


GAZETA MIKOŁOWSKA. 


Nr. Те 


Wiadomości polityczne. 


(—) Powrót ks. Prymasa Hlonda. 

J. E. ks. kardynał Prymas Polski 
dr. Hlond powrócił ze swej podróży do 
Rzymu i Niemiec do Poznania. J. E. 
ks. Prymas przybył do Rawicza pocią- 
giem w towarzystwie konsula polskie- 
go we Wrocławiu, a z Rawicza udał się 
samochodem do Poznania. 


(-—) Delegacja Polski do Genewy. 

Dowiadujemy się, iż z początkiem 
marca wyjeżdża do Genewy delegacja 
Rządu polskiego na rozpoczynającą się 
sesję Ligi Narodów. Skład delegacji z0- 
stanie ustalony z końcem bieżącego 


miesiąca. W każdym bądź razie już 
dzisiaj można stwierdzić, że na czele 
delegacji stanie osobiście minister 
Spraw Zagranicznych р. Zaleski, 


a w składzie tej delegacji znajdzie się 
Generalny Komisarz Rzeczypospolitej 
w Gdańsku p. Strassburger oraz naczel- 
nik Wydziału Ustrojów Międzynarodo- 
wych p. Tarnawski. 


(—) Pocieszający objaw. 

Według danych Gł. Urzędu Statyst., 
liczba gorzelni zmniejszyła się w roku 
ostatnim z 1315 na 1282. Co się tyczy 
produkcji spirytusu, to przedstawia się 
опа w r. 1923/24 ogółem w wysokości 
82 535 tys. litr, w r. 1924/25 — 72 098 
ау ra 1026/87 = 57879! 


(—) Nowy kat w Polsce. 

Ministerstwo Sprawiedliwości utwo- 
rzyło etat zastępcy kata. Amator na to 
stanowisko już się znałazł. Został on 
zaangażowany jako urzędnik kontrak- 
tewy z pensją 250 zł. miesięcznie. Za- 
chowuje on, podobnie jak kat, ściśle in- 
kognito. 


(—) Sprawy gdańskie w Lidze. 

Według doniesień, nadeszłych z Ge- 
ncwy па porządku dziennym marcowej 
sesji Rady Ligi Narodów wejść maią 
m. in. 3 sprawy gdańskie, mianowicie 
sprawa t. zw. małej Westerplatte, 
(gdańska kontrola celna), dalej kwestja 
postoju polskich okrętów wojennych 


w Gdańsku, wreszcie sprawa kompe- 
tcncji sądów gdańskich w odniesieniu 
do skarg kolejarzy Gdańszczan prze- 
ciwko polskiemu skarbowi kolejowemu. 


(—) Komercjalizacja. kolei. 
Ministerstwo komunikacji opraco- 
walo już projekt dekretu o komorcjali- 
zacji kolei. Proiekt ten jest już obecnie 
omawiany na konierencjac hmiędzymi- 
histerjalnych. 


Z Województwa Śląskiego. 


-- J. E. Ks. Bisk. Lisiecki wyjechał 
do Rzymu. 

J. E. ks. biskup dr. Lisiecki wyje- 
chał na dłuższy czas do Rzymu, gdzie 
złoży urzędowe sprawozdanie diece- 
zjalne Ojcu św. Wszystkie sprawy 
urzędowe należy wobec tego kierować 
do Kurji Biskupiej w Katowicach, ul. 
Powstańców 39. 


+ Posiedzenie Sejmu Śląskiego. 

W środę, 22. b. m. odbędzie się po- 
siedzenie Sejmu Śląskiego, na którem 
p. wojewoda dr. Grażyński wygłosi 
ekspose budżetowe. 


-- Zjazd burmistrzów ze Śląska. 

W dniu il. b. m. w sali posiedzeń 
Magistratu w Katowicach odbyło się 
zebranie burmistrzów miast śląskich. 
Na zebraniu uchwalono, aby wszystkie 
miasta i gminy śląskie wzięły udział 
w Wystawie Krajowej w Poznaniu, 


która odbędzie się w roku 1929. Роа ' 


koniec zebrania uchwałono, iż wszyst- 
kie miasta i gminy udzielą na ten cel 
pewnych subwencyj. W Wystawie 
Krajowej silnie reprezentowany będzie 
przemysł śląski, który poczytne miejsce 


zajmie w hali wybudowanej przez Wo- 
jewództwa Poznańskie, Pomorskie 
i Śląskie. 

-- Sprawa Chorzowa. 

Tow. „Oberschlesische Stickstoff- 
werke“ cofnęło przez swoich zastęp- 
ców prawnych w Katowicach, adwoka- 
tow Proskauera i Schiffmana sprzeciw 
przeciw wyrokowi cywilnemu sądu 
okr. w Katowicach z listopada 1927 r., 
mocą którego uznano za nieważny 
wpis prawa własności chorzowskiej 
fabryki związków azotowych na rzecz 
tego towarzystwa. Wobec tego wyrok 
listopadowy sądu cywilnego w Kato- 
wicach stał się prawomocny. 

-- Podwyższenie dodatku do rent. 

Dowiadujemy się, iż czynniki mia- 
rodajne postanowiły podwyższyć do- 
datek państwowy do rent inwalidzkich 
iz 30 na 50 zł. przy rentach sierocych. 

ьа 9 "ы. j 
Matka. 

— Syn pani tylko co rzucił we mnie 
kamieniem. 

БЕ Czy trafi p 

— Nie. 

— W takim razie to ше był mój syn. 


O, p" E E 


[ opowiada ratjomoniera 


Jechałem końmi dość długo po dziu- 
rach, wertepach, zanim przybyłem na 
miejsce. Miałem na wsi, w Kółku Rolni- 
czem założyć aparat radiowy. 

Już zdala do uszu mych dochodził gwat 
tłumu, czasem krzyki i nawoływania, 
przez moment myślałem, że tam we wsi 
coś niezwykłego stać się musiało, wkrótce 
jednak uśmiałem się z własnych myśli, bo 
oto wiechawszy w Środek wsi, zauważy- 
łem przed Domem Ludowym tłum ludzi 
{ zrozumiałem, że wszyscy tu na mnie 
czekają, że to ja i aparat, który wiozę bu- 
dzi takie niezwykłe zainteresowanie i pod- 
niecenie. 

Pytaniom — czy prędko będzie grało, 
czy głośno, czy to podobne tak bez dru- 
tów: elektrykę ściągnąć itp. nie było końca. 
[Wśród wrzawy wszedłem do obszernej 
sali, gdzie na ławkach siedzieli już starzy 


młodzież skupiła się rozmawiając wesoło. 
gospodarze i gospodynie, na przodzie dzie- 
ci ciekawych gromada, a pod Ścianami 
Czułem, że mnie tam w е} chwili za па]- 
ważniejszą osobę uważają, że uwaga całej 
sali na mnie iednym spoczywa i to przy- 
znam się zdenerwowało mnie porządnie. 


Czerwony na twarzy i spocony, wresz- 
cie dałem sobie radę z aparatem, Antena 
założona, uziemienie gotowe, wszystko 
jeszcze raz sprawdzone — i biorę się do 
nastawiania aparatu. Z początku świsty, 
piski, skrzeczenią — jak zwykłe przy na- 
stawianiu aż nagle: Hallo! Hallo! Polskie 
Radio Warszawa — gruchnie przez gło- 
śnik. Wnet na sali zaległo miłczenie iak 
makiem siał. Wszyscy słuchają w skupie- 
niu z ciekawością, a co niektórzy i z trwo- 
gą, boć to jakieś niesamowite rzeczy, że- 
by to tak bez drutu, tak prosto z powie- 
trza... A dzieciaki to już całkiem onie- 
miały z przejęcia, że aż niejednemu oczy 
na wierzch wyłażą, a buzią na całą 
szerokość się roztwiera. Jeszcze chwila 


i z głośnika popłyneły czarowne dźwięki 
muzyki. 

Tu jednak wrodzona naszym gospoda- 
rzom chęć krytyki przeważyła początko- 
we zdumienie: — Co ładnie, to ładnie gra- 
ją — rzecze ieden ze starszych gospoda- 
rzy — a widzi mi się, że kieiby tak bęben 
„dodać to ta muzyka ieszczeby śliczniei 
wychodziła. 

Przez ten czas jakoś do spokoju i ró- 
wnowagi powróciłem; przekręciłem kon- 
densator... Wiedeń — muzyka taneczna. 
O! dobrze grają, dobrze — chwalili gospo- 
darze — ałe po jakiemu to ten na początku 
zagadał ? Po miemiecku powiadacie. — 
Janie! wyście przecie u niemców w nie- 
woli byli, toście to pierwej rozeznać po. 
winni! — Szkoda, że się nasz prezes z pa- 
nem mechanikiem na sobotę nie umówił, 
to dziś już od samego rana mogliśmy Mszy 
św. z Poznania posłuchać — rozmawiali 
gospodarze. 

Przez ten czas znów nastawiłem na 
Warszawę, za chwilę oznaimiono, że pro- 
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Z Mikołowa i okolicy. 


— Odczyt T. C. L. w Mikołowie. 


W niedzielę, dnia 19. lutego r. b. 
o godz. #3 popoł. wygłosi w starej 
szkole ludowej I. skrzydło — sala 5 — 
p. Prot. Dr. Stopa na temat: „Kultura 
muzyczna w szkole“. Wstęp bezpłatny. 
О liczny udział prosi Miejscowy Komi- 
tet Tow. Czyt. Lud. 


— Z Okręgu mikołowskiego Zw. Śl. Kół 
Śpiewackich. 

Okręg mikołowski liczył w dniu 
1. 1. 27 г. 12 kół czynnych i 3 nieczyn. 
z 481 członkami, w ciągu roku przystą- 
piły do okr. 2 koła i obecny stan okręgu 
jest 15 kół czynnych i 2 nieczynne czyli 
razem 17 kół, liczących razem 672 
członków, 575 czynnych i 97 nieczyn- 
nych. Koła okręgu odbyły w roku ubie- 
głem 67 zebrań miesięcznych z prze- 
ciętnem udziałem 36 członków, 17 ze- 
brań walnych i 50 zebrań zarządów. 
Lekcji śpiewu urządziły koła 678 z prze- 
ciętnem udziałem po 30 śpiewaków. 
Pozatem urządziły koła 16 wieczorków 
pieśni, 10 przedstawień teatralnych, 49 
innych publicznych występów, 8 wy- 
kładów, 19 zabaw i 11 wycieczek. 
Obrót kasowy kół wynosi 4803 zł. go- 
tówki posiadają koła 639 zł. Cztery ko- 
la posiadają wałsne sztandary, 7 kół 
szafy do nut, 1 koło własną bibljotekę. 
Wartość nut posiadanych przez koła 
wynosi 1892 zł., wartość innego mająt- 
ku łącznie ze sztandarami 3627 zł. 
W zjeździe okr. w dniu 15. maja 27 
brało udział 14 kół z 400 Śpiewakami. 
Wydział okręgu mikołowskiego odbył 
7 posiedzeń, odebrał 42 listy, załatwił 
35 korespondencyj i wysłał razem 299 


tetek do gazet. Cześć Pieśni! Jan Li- 
goń, przes, Wojciech Kalisz, sekretarz. 
Interesujących się ruchem śpiewac- 
kim okręgu zapraszamy na walne ze- 
branie delegatów okr., które się odbę- 
dzie w niedziełę dnia 19. lutego w po- 
łudnie o godz. 12 u p. Knapika w Mi- 
kołowie. Wydział Okręgu. 


— Jubileusz Tow. śpiewu „Harmonia* 
w Mikołowie. 

Tow. Śpiewu „Harmonja* w Miko- 
łewie obchodzi w roku bieżącym 20- 
letni jubileusz swego istnienia, na 
uczczenie którego czyni obszerne przy- 
gotowania. Łącznie z jubileuszem od- 
będzie się wieczór pieśni sławnego 
kompozytora polskiego Moniuszki. 
Lekcie śpiewu na tę uroczystość odby- 
wają się punktualnie każdą środę o go- 
dzinie 7. wieczorem w lokalu p Rudz- 
kiego przy ulicy Dworcowej. — Goście 
mile widzani. 


— Zebranie tow. śpiewu „Lutnia“ 
| w Mikołowie. 

Tow. śpiewu „Lutnia“ chór męski 
w Mikołowie urządza w sobotę dnia 18. 
lutego b. r. o godz. 7 wieczorem w sali 
p. Knapika swe walne zebranie. Na ze- 
braniu będą omawiane bardzo ważne 
sprawy, przeto uprasza się wszystkich 
członków o pewne i punktualne przy- 
bycie. 


Zebranie Zw. Podoiicerów 
w Mikołowie. 
Przed paroma dniami odbyło się ze- 
branie imiesięczne Związku Podofice- 
rów Rezerwy Rzeczypospolitej Polskiej 
w Mikołowie w lokalu p. Kiela przy 


rez. 


listów, 4 artykuły i 16 sprawozdań i no- | ulicy Krakowskiej. Na porządku dzien- 
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fesor, nazwiska nie pamiętam, wygłosi od- 
czyt rolniczy o tem jak przechowywać 
obornik. Znów zaległa na sali cisza. Oczy 
wszystkich utkwione w głośnik, jak w ży- 
wego człowieka, słuchają wszyscy, bo to 
przecież dla nich, rolników, dla wsi, widać 
że rozumieją to, starają się i słowa jedne- 
go z odczytu nie przeoczyć, nie pominąć. 
Ale widać przytem w oczach niektórych 
gospodarzy trochę ironii i powątpiewania 
i uśmiech przelotny na twarzach czasem 
zagości, Wreszcie jeden z gospodarzy nie 
wytrzymał: — Jakże to uczyć ludzi mo- 
ла o tem jak się z gnojem obchodzić, 
każdy chyba od maleńkości z tem obezna- 
ny! — Krzyknęli na niego żeby drugim 
nie przeszkadzał ; w wielkim spokoju 
bacznie uszu nastawiając, wysłuchano ca- 
lego odczytu. A w chwilę potem posły- 
Szałem taką rozmowę: — Świętą prawdę 
ten profesor mówił, że człek swego dobra 
nie szanuje, ktoby się spodział, że w tei 
Snojówce tyle złotówek na nic przepada 
i jak to sumiennie wyliczył i na pieniądze 


wyrachował. — A na to inny: — Widzi 
mi się, że jakby tak gnoiownię pobudo- 
wać, to wydatek przez jeden rok by się 
zwrócił. 

A z boku z sąsiadem stojąc, gospodarz, 
co się z początku odczytowi dziwił, też 
już widać przekonany, mówił: — Bo wi- 
dzicie kumie, jużem se drzewo z lasu 
zwiózł, żeby oborę nową pobudować; tak 
sobie myślę, że trza będzie materiału do- 
kupić i wyższą wystawić, żeby już tego 
gnoju nie marnować na podwórzu. 

I tak gospodarze gwarzyć sobie zaczęli 
o swych bolączkach i o rolniczych różnych 
sprawach. Młodzież, mniej widać odczy- 
tem zainteresowana, skupiła się przy apa- 
racie, prosząc о coś weselszego. Za chwi- 
lẹ posłyszano muzykę rosyjską z Charko- 
wa. Znów trochę szmerów i trzasków, 
znów muzyka z Wiednia, wreszcie komu- 
nikat rolniczy z Warszawy. Znów cisza 
załega salę, znów starsi zamieniają się w 
słuch. A potem gwar głosów i żywe roz- 
mowy, iak to gospodarzy pośtednicy na 


nym była 15 punktów do załatwienia, 
które zostały wszystkie wyczerpane. — 
Między innem omawiano sprawę Zaba- 
wy Karnawałowej i uchwalono takową 
| urządzić w sobotę dnia 18. lutego b. r. 
w tym samem lokalu i wybrano do tego 
celu Komitet Zabawowy. — Podczas 
zebrania zawitał prezes honorowy 
pan burmistrz Koj, który przemówił do 
zebranych w serdecznych słowach 
w sprawie umundurowania członków 
i orkiestry i zaznaczył, że uwzględnić 
trzeba przedewszystkiem tut. krawców 
przy zamawianiu mundurów, co też jed- 
nogłośnie zebrani się na to zgodzili. — 
Na zebranie przybyło około 50 człon- 
ków. Po wyczerpaniu porządku dzien- 
nego podziękował prezes Tkocz Alojzy 
panu burmistrzowi za przybycie jak 
i przemówienie i zamknął zebranie ha- 
Чет „Cześć Ojczyźnie. — 


— Zgubione rzeczy w Mikołowie. 

Dnia 6. lutego 1928 r. na drodzę 
z Chudowa—Mikołów zgubił p. Józef 
Długosz ż Chudowa 100,— rent-marek 
ciem. gotówki oraz książeczkę. Zaś 
p. Helena Schicher z Czerwionki zgu- 
biła swoją kartę cyrkulacyjną. Znale- 
zione dokumenty oraz gotówkę upra- 
sza się oddać w biurze policji miejskiej 
па Magistracie — pokój nr. 22 względ- 
nie poszkodowanym. 


+ Choroby zaraźliwe wśród zwierząt. 

Śląski Urząd Wojewódzki ogłasza 
wykaz panujących chorób zaraźliwych 
zwirezęcych w Województwie Ślą- 
skiem- za czas od 16. do 31. stycznia 
1928 r. Panuje: świerzb koni: pow. Ka- 
tewice — Siemianowice 1; pryszczyca: 
pcw. Katowice — Katowice-Bogucice 
1, pow. Rybnik — Żory 1; zaraza dzi- 
czyzny i bydła rogatego: pow. Rybnik 
— Kokoszyce 1; różyca świń: pow. 


cenach naciągają. Ale już koniec z wyzy- 
skiem — mamy radjo — to co dzień wie- 
dzieć będziemy ile tam za co płacą. 

Koncert z Warszawy — muzyki po- 
wszechnej — uśpił niektórych spracowa- 
nych gospodarzy, za to młodzież słuchała 
z wylątkowem zainteresowaniem. Trochę 
może żałował, że tańczyć przy tej mu- 
życe nie mogą. żałowali. że tam oberków 
i kujawiaków nie grają. 

Aż tu nagle ogólne poruszenie... 

To sygnał czasu nadawać będą. 

Michale. Janie — regulujcie no se ze- 
garki — śmiech i radość z głosu trąbki, 
który zakończenie minuty obwieszcza. 

Wreszcie komunikaty i wiadomości 
prasowe — dużo w nich nazwisk obcych 
i rzeczy nieznanych — dziwią się wszys- 
cy, że tu w Wólce wiedzą już o tem co 
się kilkanaście godzin temu w Świecie sze- 
rokim wydarzyło. 

Jeszcze trochę lekkiej muzyki z War- 
szawy i Wiednia i audycja skończona. 


—— 
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Pszczyna — Krzyżowice I: zaraza i po- 
mór świń; pow. Bielsko — Aleksan- 
drowice Р, Bystra 1, Czechowice T, 
pow. Pszczyna — Borynia 3, Krzyżo- 
wice 5, Mokre 1, Szeroka 6, Warszowi- 
ce 1, pow. Rybnik — Baranowice 1, Eu- 
bomia 1, Osiny 2, Przyszowice 4: 
swścickfitzna: pow. Lubliniec — Sadów 
PON. FPszczymd -- Fychy 2 pow. 
Тагт. Góry — Miasteczko-Tarn. Gó- 
ту Ё 


— Nowe gatunki zapałek. 

Spólka akcyja do eksploatacji Pań- 
stwowego Мопореіш  Zapałczanego 
w Polsce, idąc za przykładem państw 
zachodnich, wydała ku wygodzie pu- 
bliczności nowe gatunki zapałek. 
Oprócz datychczasowych białych za- 
pałek wypuszczono obecnie czerwone 
impregnowane formatu % z fabryki 
„Watra* w Stryju i formatu # z fa- 
bryki „Płomyk* w Warszawie, oraz 
t zw. książeczkowe z fabryki „Pro- 
mień* w Bydgoszczy. Nowe gatunki, 
odznaczające się estetycznym wyglą- 
dem i małym formatem, są praktyczne 
w użyciu, to też nic dziwnego, że ino- 
wacja, wprowadzona przez spółkę ak- 
cyjną do eksploatacji Państwowego 
Monopolu Zapałczanego, spotkała się 
z zasiużonem uznaniem. 


— Kto nie płaci opłat pocztowych. 

Ustawa o poczcie, telegrafie i fele- 
fonie została przez Radę Ministrów 
zmienione w tym sensie, że urzędy pań- 
stwowe i samorządowe, które dotych- 
czas płaciły ryczałt pocztowy, zostały 
zupełnie zwolnione od opłat. Nowe 
rozporządzenie przewiduje także przyi- 
mowanie bezpłatnych depesz od osób 
prywatnych do urzędów, w razie kata- 
strofy kolejowej, żywiołowej, napadu 
iip. Również i wojsko w czasie mobi- 
lacji i wojny ma zapewnione bezpłat- 
ne korzystanie z poczty, tełegrafu i te- 
lefonu. 


— Uprawa tytoniu. 


Wkrótce ukaże się rozporządzenie 
Ministra Skarbu, regulujące sprawę 
uprawy tytoniu na ziemiach polskich. 
Do uprawy dopuszczone będą паѕтери- 
їасе gatunki tytoniu: w okregu Zabło- 
towskim i Monasterzyskim — węgier- 
skie cegrodowe, w okręgu Jagielnickim 
i Borszczowskim — machorka pomor- 
ska i włoska (seragio), w okręgu Ślą- 
skim — tytoń czerwono-kwitnący (od- 
miana miejscowa), w okręgu Gru- 
dziądzkim machorka pomorska (do- 
tychczas uprawiana). Rozporządzenie 
powyższe opracowane zostało po prze- 
prowadzeniu szczegółowych badań nad 
peszczególnemi odmianami gatunków 
tytoniu w celu naejonalizacii uprawy 


tytoniu t miedopuszczenia do uprawy 
tych gatunków, które w danych okrę- 
gach dzięki specyficznym warunkom 
miejscowym atmosferycznym i glebo- 
wym, nie udają się należycie. Rozpo- 
rządzenie powyższe wprowadzone bę- 
dzie w życie już od wiosny r. b. 
-+ Rozporządzenie o ochronie zwierząt. 
Ministerstwo Spraw Wewnętrznych 
rrzygotowało projekt rozporządzenia 
Prezydenta Rzeczypospolitej о ochro- 
nie zwierząt. Rozporządzenie to ma 
na celu ochronę zwierząt przeciwko 
wypadkom znęcania się nad niemi 
i przewiduje kary za naruszanie odpo- 
wiednich przepisów. W rozporządze- 
mu przewidziano szczegółowe wypad- 
ki znęcania się wskutek zbytniego ob- 
ciążenia zwierząt pociągowych, uży- 
wania: do pracy zwierząt chorych itd. 
Używania zwierząt do rozmaitych do- 
świadczeń dozwolone jedynie dla ce- 
low naukowych. 


Polityka zagraniczna. 


(+) Ks. Arcybiskup Sapieha w Rzymie. 

Ks. metropolita krakowski Sapieha 
objął w posiadanie kościół i instytut 
św. Stanisława w Rzymie, przekazany 
nu w październiku r. ub. przez rząd 
polski. Podczas uroczystości przejęcia, 
odbytej w dniu 13. b. m. ks. metropolita 
wyraził nadzieję, iż Rząd Rzeczypo- 
spolitej idąc za tradycją, wskazaną 
przez krółów polskich, użyczy instytu- 
tewi opieki i pomocy, przyczem stwier- 
Gził, iż Rząd interesuje się instytutem, 
za со złożył podziękowanie w szczegól- 
ności pod adresem min. Zaleskiego i po- 
sia Knolla. Przypomnieć należy, że in- 
Stytut ten założył w XVI. wieku kardy- 
nał Hozjusz i przez cały czas pozosta- 
wał оп pod protektoratem Rzeczypo- 
spolitej Polskiej: 


Programy radiowe. 


Niedziela 19. II. 

Katowice 10.15 — Transmisja nabożeń- 
stwa, 1200 — Sygnał” czasy 12.10" == 
Transm. koncertu z Filharmonii War- 
szawskiej, 14.00 — Odczyty, 14.40 — 
Muzyka z płyt gramofonowych, 15.15 — 
Transm. koncertu z Filharmonji War- 
szawskiej, 17.20 — Rozmaitości, 19.05 
— „Bery i bojki śląskie“, 19.35 Od- 
czyty, 20.30 — Koncert wspólny stacji: 
Warszawy i Wilna, 22.00 — Sygnał cza- 
su, 22.30 — Muzyka lekka. 

Poniedziałek 20. IL 

Katowice 16.20 — Komunikaty, 16.40 — 
Odczyt. 17.05 — Komunikaty, 17.20 — 
Wykład ięzyka polskiego, 17.45 — Pro- 
grami dla dzieci, 18.15 — Transmisja 
muzyki tanecznej z kawiarni „Astoria“, 
18:55 Komunikat. 19.15 — Razmaito- 


ści, 19.35 Odezyty, 20.30 — Koncert 
wieczorny z Warszawy, 22.00 — Sygiał 
cezasi. 


Wtorek 21. IL. 

Katowice 16.20 — Komunikaty, 16.40 
Odczyt, 17.05 —— Komunikat, 17.20] 
Wykład historji Polski, 17.45 — Koucert 
kameralny z Warszawy, 18.55 — Ko- 
munikat, 19.10 — Rozmaitości, 19.30 -- 
Transm. opery „Trubadur“ G. Verdiego 
z Teatru Polskiego w Katowicach. 22.00 
— Syenał czasu, 22.30 — Muzyka iekka. 

Środa 22. II. 

Katowice 16.20 — Komunikaty, 15.40 
Odczyt, 17.05 — Komunikat, 17.20 -— 
Wykład iczyka polskiego, 17.45 — Pro- 
gram dla dzieci, 18.15 — Koncert popo- 
ludniowy z Warszawy, 18.55 — Konnt- 
nikaty, 19.15 — Rozmaitości, 19.35 — 
Odczyty, 20.30 — Koncert wieczorny z 
Warszawy, 22.00 — Sygnał czasu. 


Czwartek 23. ЇЇ. 

Katowice 16.20 — Komunikaty, 16.4) — 
Skrzynka pocztowa, 17.05 — Komuni- 
katy, 17.20 — Wykład ięzyka polskiego. 
17.45 — Audycja literacka z Warszawy, 
18.55 — Komunikaty, 19.15 — Rozmaito- 
ści, 19.35 — Odczyty, 20.30 — Koncert 
wicczorny z Warszawy, 22.00 — Sygnał 
czasu, 22.30 — Muzyka lekka. 


Piątek 24. П. 

Katowice 16.20 — Komunikaty, 16.40) — 
Odczyt, 17.05 — Komunikat, 17.20 —. 
Wykład historii Polski, 17.45 — Koncert 
popołudniowy z Warszawy. 18.55 
Komunikat, 19.15 — Rozmaitości, 19.30 
— Odczyt, 19.55 Е Pogahinka nMzycz= 
Па, 2015 <= апт Комет Sy Os 
nicznego z Filharmonii Warszawskiej. 
22.00 Sygnał czasu, 22.30 — Skrzyn- 
ka pocztowa. 

Sobota 25. II. 

Katowice 16.20 — Komunikaty, 16.40) — 
Odczyt, 17.05 — Komunikaty, 17.21) — 
Wykład języka polskiego, 17.45 — Pro- 
gram dla dzieci i młodzieży, 18.55 — 
Komunikaty, 19.15 — Rozmaitości, 19.35 
— Odczyty, 20.30 — Koncert wieczorny 
z Warszawy, 22.00 — Sygnał czasu, 
22.30— Muzyka lekka, 


Nakładem i drukiem K. Miarki, Sp. Wyd. 
z ogr. por. w Mikołowie. — Redaktor odpaw. 


Mieczysław Łączkowski w Katowrcacli. 


Ogłoszenia Magistratu 
miasta Mikołowa. . 


Ogłoszenie przetargi. 

Dła umocnienia i reparacii dróg. na 
plantach i założenia nowcj drogi spącero- 
wci z plant na boisko potrzeba będzie oko- 
ło 500 (pięćset) wozów zuźlu (popiołu) 
czerwonego. 

Zaś dla umocnienia w kilku miciseach 
drogi Mikołów—Podlesie około 600 wo- 
zów takiego samego zużlu. Pojemność 
wozu winna wynosić minimalnie 1 metr 
kubiczny. 

Reflektanci na przywóz powyższych 
ilości zużlr winni wnieść oferty oddzielnie 
dla przywozu zużlu dla drogi Mikołów 
dla przywozu zużlu dla plant i oddzielnie 
Podłesie 

do dnia 22. bm. godz. 12 w południe 


Nr. 7. 


GAZETA MIKOŁOWSKA. 


Si Т 


do miciskiego biura budowlanego, gmach 
ratusza pokój nr. 8. 
Magistrat zastrzega sobie wolny wy- 
bór oferentów. 
Mikołów, dnia 15. lutego 1928 r. 
Magistrat 
(—) Koj, burmistrz. 


Obwieszczenie. 
Ninieiszem podaje się do publicznej 
wiadomości, że lista płatników podatku 
gruntowego na rok 1928 jest w tutejszem 
biurze podatkowem — pokój nr. 10 — na 
przeciąg 4 tygodni ti. od dnia 13. lutego 
do 4. marca 1928 r. podczas godzin urzę- 
dowych wyłożoną. 
Niikołów, dnia 9. lutego 1928 r. 
Magistrat 
(2) Koi, burmistrz. 


Po myśli rozporządzenia z dnia 5. 2. 
1919 (К. G. ВІ. str. 176) i przepisów wy- 
konawczych z dnia 13. 4. 1919 (Urzędów- 
ka b. rejencii opolskici str. 146, nr. 280) 
ustalamy za zgodą miciscowego Towa- 
rzystwa Samodzielmych Kupców na rok 
1928 następujące niedzieje wzgl. dni świą- 
teczne, wolne dla handlu i zatrudnienia 
pracowników handlowych w czasie 

a) przed południem od 7.30 do 9.30, 

b) po południu od 11.30 do godz. 18. 

4. marca, 1. kwietnia, 29. kwietnia, 20. 
maja, 3. czerwca, 15. lipca, 15. sierpnia, 
1, listopada. 16. i 23. grudnia. 

Przekroczenie powższego zarządzenia 
ścigane będą sądownie po myśli $ 146a 
ustawy przemysłowej. 

Mikoiów, dnia 11. lutego 1928 r. 
Zarząd Policji Miejskiej. 

(2) Ко}, burmistrz. 


Uchwała. 
Ма rok podatkowy 1928 (ti. od 1. kwiet- 
nia 1928 r. do 31. marca 1929 r.) uchwala 
Się niniejszem pobieranie dodatków: komu- 
nalnych do państwowego podatku grunto- 
wego w wysokości 100% i to po myśli 
art. 3 ustawy z dnia 14. kwietnia 1924 r. 
о tymczasowem uregulowaniu finansów 
komunalnych w brzmieniu ogłoszonem 
rozp. Wojewody Śląskiego z dnia 8. lipca 
1926-r. (Dz. U. ŚL nr. 17. poz. 30) łącznie 
z art. 14 ustawy z dnia 15. czerwca 1923 
roku (Dz. U. R. P. nr. 65, poz. 505). 
Mikołów, dnia 10. lutego 1928 r. 
Magistrat 
Ко}. Besuch. Sodomann, 


——0——— 


się 


podp. Kopel. 


Przychylono do uchwały Masi- 
stratu. 
Mikołów, dnja 14. lutego 1928 r. 
Rada Miejska 
podp. Ks. W. Rozmus, Bizia, 
przewodn. protokol. 
L. Moroń, Siedlaczek. J. Machulec, Szweda. 
——0 


Przychylona sie do uchwały kady 
Mieiskici. 


Mikołów, dnia 15 . lutego 1928 r. 
Magistrat 


podp. Koi, Besuch, Sodoman. Kopel. 
w. ug 
Powyższą uchwałę podaje się niniej- 


szem do publicznej wiadomości. 
Mikołów, dnia 16. lutego 1928 r. 
Magistrat 
i (—) Koi, burmistrz. 


Na zasadzie $ 3 ustawy z dnia 4. 8. 1914 
r. (Dz. U. Rz. str. 339) w brzmieniu rozpo- 
rządzenia z dnia 29. 10. 1914 r. (Dz. U. Rz. | 
str. 458) łącznie z rozporządzeniem wyko- 
nawtzem z dnia 4. 8. 1914 r. i zarządzeniem 
Śląskiego Urzędu Wojewódzkiego z dnia 6. 
maja 1925 r. (L. PH. 5/44) ustala się na 
obwód miasta Mikołowa następujące ceny 
maksymałne aż do odwołania: 

% kg wołow po. I. gat. 1,60 zł w składzie, 
I,50'zt na targu; 4 kg wołowiny П. gat. 1.30 
zł w składzie, т,20 zł na targu; % kg wic- 
przowiny I. gat. т,40 zł w składzie, 1,30 zł 
na targu; % kg wieprzowiny И. gat. 1.20 zł 
т.20 zł na targu; 4 kg słoniny 
gat. ponad 4 cm grubości 1,70 zł 
1.70 21 na targu; słoniny 
gat. do 4 cm grubości т,бо zł 
т,00° zł na targu. 
obowiązują od 
maksymalne, 


w składzie, 
surowej |]. 
w składzie. 
surowej TI. 
w składzie, 

Powyższe 
lutego 1928 r. i 
absolutnie nie wolno przekraczać. 

Ceny z dnia 25. stycznia rb. znosi się. 

Przekroczenie powyższych cen maksymal- 
nych będzie na podstawie $ 9 ustawy z dnia 
8. maja 1918 r. (Dz. U. Rz. str. 395) karane 
aresztem i grzywną pieniężną. Oprócz tego 
będzie w myśl ustawy z dnia 23. IX. 1915 r. 
(Dz. U. Rz. str. 603) oraz w myśł ustawy z 
dnia 27. XI. 1919 r. (Dz. U. Rz. str. 1909) 
odebrane uprawnienie do wykonania handlu. 


% kg 


dnia 1б. 
których 


сету 
ѕа 


Mikołów, dnia 16. lutego 1928 r. К 
Magistrat 
(©) Koj, burmistrz. | 


Na zasadzie $ 3 ust. z dnia 4. 8. 1914 r. 
(Dz. U. Rz. str. 339) w brzmieniu rozp. z 
dnia 29. то. 1014 r. (Dz. U. Rz. str. 458) 
łącznie z rozporządzeniem wykonawczem z 
dnia 4. 8. 1914 r. i zarządzeniem Śląskiego 
Urzędu Wojewódzkiego z dnia 6. maja 1925 
r. (L. PH. 5/44) ustala się na obwód mia- 
sta Mikołowa następujące ceny maksymalne 
aż do odwołania: 

Towary spożywcze: mąka pszenna grysi- 
kowa 0,52 zł, mąka pszenna wyborowa glad- 
ka 0,50 zł, mąka pszenna 60% 0,44 zł, mąka 


żytnia 70% 0,32 zł, cnkier faryna 0,74 zl, 


ШШ 


Przy zakupie 


[JJ [ТЛ |||! 


towarów || 


powołujcie się 


dl 


Telefon 06. 


poleca 
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ШШШ 


Browar P. ШШ ПШ р. МОКІЗКІ 
ШОШ 


ШШ 
Składnica 


Muri. piwa 


14 kg chleba razowego 0,26 zł, % kg chleba 
z 70% mąki żytniej 0,30% 21, % kg chleba z 
0572 mąki żytniej 0,32 zł, 1 bułka 45 gram. 
0,05 zł, wypiek chleba za % kg 0,04 zł, 

Ceny targowe, sklepowe z wyłączeniem 
sklepów delikaiesowych, specjalnych i dla 
straganów ulicznych: 

Ziemniaki za % kg 0,07 zt, ziemniaki za 
50 kg (centnar) 6,00 zł, cebula 0,30 zł. 

Mleka, masło, jaja, ser: mleko т litr 0,45 
zł, masło deserowe na targu 3.30 zł, masło 
wiejskie na targu 2,90 zł, masło do gotowania 
smalec amerykański 1,60 zł, 
jaja wyborowe 


na targu 2,00 zł, 
jaja średnie sztuka 0.23 zł, 
duże na targu 0,25 zł, ser krowi zwyczajny 
обо zł, słoma wiązka 20 funtowa 0,70 zł, sia- 
no wiązka 10 funtowa 0,60 zł, koniczyna 
wiązka 10 funtowa 0,80 zł, regras wiązka 
0,70 zł, sieczka 50 kg 5.00 zł. 

Powyższe ceny obowiązują od 
lutego 1928 r. i są maksymalne 
absolutnie nie wolno przekraczać, 

Ceny z dnia 25. stycznia i 9. lutego 1928 
r. znosi się. 

Przekroczenie powyższych cen maksymal- 
nych będzie na podstawie $ 9 ustawy z dnia 
8. maja 1918 r. (Dz. U. Rz. str. 395) karane 
aresztem i grzywną pieniężną. Oprócz tego 
będzie w myśl ustawy z dnia 23. IX. 1915 r. 
(Dz. U. Rz. str. 603) oraz w myśł ustawy z 
dnia 27. XI. тото r. (Dz. U. Rz. str. 1909) 
odebrane uprawnienie do wykonania handlu. 


Mikołów, 10. 


dnia 16. 
"których 


lutego 1928 r. 
Magistrat 
(7) Koj. burmistrz, 


dnia 


M dd А А. i M A i. АЖА 


Antoni Wowra 


handel mlekiem uł. Żorska nr. 14. 


poleca: 


dziennie świeże mieko (na życzenie z о@= 
noszemiem do domu), śmietanę słodką, 
= kwaśną i śmietanę bitą, maślankę = 


po cenach bardzo umiarkowanych. 


WWW чочу ЧР чучу чр чусу Чр чучу 
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Niederlage 


Telefon 96. 


empiiehlt sein 


piwo Caramel- mial. | Caramel- Malz -Dier 
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Nadaje się do prania nietylko dobrych 2 
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najdelikatniejszatkanina nie ulega znisz- 
czeniu bowiem przy użyciu „Alborila, Ż 
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